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Wiedza
l,

,,praktycZna
,,teoretyCZna

Inte|igentne działanie przynosi efekty często później, niekiedy

trzeba na n,ie c,ierpLiwie czekać,

Wprowadzenie
Wied,za nie jest typowynr zasobem ekonomicznym,

Ni"'*"r""-i";'""tve'w Śklepie, Nie można także po,

,i"*Te ,"it"'rówńoSci po,rrięd,y inwe.stycją w infr.a-

;ilii"Ę;utuii"ńą i"p. t"ao-i drogi) a inwestycją
;-;i;j;Ó lViedza ieii pizechowywana przede wszvst-

iii*'# ,],"ir;i*h ii,arT. ŃróuiInóse rynkorva wiedzv
rrn".ł!r"aiiiirii"rt "J*"iczana, 

przez'dwie cech5" któ-

i;';;;;;;i;l; ją;d ifinych, tradycyinych zasobórv,
'" 

P;^;;;;;!;Ól *vr.oiŹvrtanie wiedź! przez jed.nego

użvtkównika nie wyklucza dostępu do te1 same; wte-

aił ,rr", innvch uŹytkowników, konkurowante o po-

,iŚt|"i" rviedzy nie-przypomina konkurolvanta o po-

;ł;t;;i; aoU, ir,,ut..iuńńt , Po dru3ie, ,ay wię{11

siaie się dostępna na rynku, jej twórca. ma nielvt,elKl

;;i;;'";"ńii;irr. ió,po*szóchnianie, Nie można

"iiir" ,,r;y[i";;Y;' " \iĘg" u,zv}kgł;lnik9łv Te dwie

;;;ńi;i" Ó"y często skłaniaj ą lridzi,do r"l ykorzvstvłva-
n ia iói hez ooiat za "ii, 

Ż i"gÓ'powodu dużą rolę. oós|y-

;;l;il, k';!;;,;;; ń*zft iachęty d_Ia twórców rvie-

;;". k*;;;;;'";iŃ w stanie stworżyć wolny rynekl,
--Ż ńiriorycznego punktu widzenia postęp tecnno-

losicznv na śrviecie'Uyt ńi",*ykle wo[ny, Bitwa.pod
'iF""#ir,il*, ii; ńi -Ó*i.i, róźniia się, teśli chodzi o

; ril;;;;; ;Ó 
- 
*ióai v Łech nologiczne j i orga n iz9c1- i,,

"j. "Ófri*ińi;;i, rzymskiJh 1500 lat wcześniej,

W;;".t so.pdaurZ"v iest ziówiskiem relalywnie nowym
;;;i"ń;hi"łifóś.i: zaczął s.ie nl ę9cz3tku 

XIX wie-

k,rlPoir.rudnio woińv. Ópidemio a także_ brak siinej in-

i.i'. irrir.t _]l 
^irt"i"i-ii," 

tńe j w wio dących k ra i ach s p ra_

*ili, }."H.he[;;gi;#ę mieszkańca niewiele się

,ńi"niut ;;;;;;"tki lit, Dópiero masowe wvkorzvsta-

nie wiedzy p.ru, pi..,i"i"ń t"pii"tistów doprowidzi-
ilH ilŃ;ii p."bńv,'łol,iei i wŚzystk,i,ch_Ęnych z nią

powiązanycń zlawisk w hisiorii nowozytne],

Fenomen,,wiedzy praktycznej"

W ięzyku potocznym ,,wie{lq p,ikjry::_1,']'vj}:
;est rn!ńa z'umiejęinościami kinestetycznymr, umre-

ffir, World Bank Developnrent Report

1S9B/99, s. 17-1B.

ieinościami interpersonalnymi a takze wiedzq |krytq
i";i;il;;;;;;;iŃ |o terńin nieprecyzylny, który po-

i"""l.ii§ r"'r,ii piib. rti,v O pra k t vćz ności,w ied zi, po1,y i-

;;;;;;e;irłe i<ontekst a poszukiwanie kontekstu dla

;;"ri"iłfi ;1;;ł^}";i';";ńa cha ra k te r1 siycz n ą a tg Jl
5;i;;.i;;.ń. 

-Ńu.'ót 
naibardziei "prakiycżne" umiejęt-

;ili'il,irki" ,u*i.r"ią w sobie piórwiastek "teoretycz-
;;i",Lj;j;i;i;;;;, ;;l #_; s t rzelani a (wiedza praktvcz_

na) wyma3a rr,^,o..oj.l",^,fr-["il,t'yki, budbwy bro-

,ri' ."*ii"ńinu strzeln'§ itd, t"",,,wiódzy,teorety:czne j"

;;;;i;i;;.-sĄ i"i p",iadacz nie jest,w stanie rvvarty-

iiuio*,ue i*oił wieaŻv, \V związku,z tvm.bardziej ade-

ń;;il;";;;ZnieniJm ;est podział ad w,ied.zę dek]ara-

i;;;;' {, ;l;ię t;;;; "piln 
ia' rzeczvwistości ). ot az tńe -

i ;;":, ;;i;;;ii rr ó-r 
jóti,ząca rece p t na dz iała n ie ), Po-

ł^.";;;; ;bi il,.ń'rda,óO,"v'wiedzy objaw-ia się w ,umy-
lT; ;i;i',i;iu''o oir=i 

""ió 
p t i t, d z v- p rocedu ro 1nei, która

ilr;;i;;;;.';;;;ńi"nie tók więc to, co w języku

ootocznym nazvwamv wiedzą praktyczną powinno zo-

!'"ć ;^;1;;;ł k' iń iq'pio,"ł"iit 
"q, 

Wiu.aż" procedural-

;;;;;;;ń;,, ,t.,t.bżn, zachorvania, sklada się na ntą

;;;;;iffiu-łó p.,uk",ania wiedza preskryptywna,

"kl 
i."d;; do skodyfikowania wiedza ukryta,

' 
-^ Ń l*i" tle oo.,v vższych u st a]eń przez w ied_zę rozu m ia-

nu ,nogą byi prŹekońania, wierzenia_, osobisle teorle,

morlele mvślowe i 
"^roilv 

informacyine,. które wspól-

;;il;6ńą determinuią zachowania i postawy po-

iiuói.ro wiedzy. Zmiany w stanie wtedzy mogą stę.uu-

k;;i;;; Jrięti' bodźco.ń pochodzącyq z,wnętrza led-

"o.it 
l (np. pbprzez refleksję) lak i pochodzący:: ,"-

r,rl"ęirr. Z-ńliy te nu,ywać będziemy uczenrem slę,
'-fli-|ęzyt<u 

póto.rnlń mówi się c,ę,to też o Lzw, wie-

ary' pi""łtyrr\ui i * i"hiy teorerycżnei 

"W 

typ kontekście

wiedza teoretyczna ruńi"u w'sobigwszelkie fenomeny

;;;rł";; ;p'isujące i porządkujące ogólnie zewnęlrz-
;;''.;;;;*ń t ość' [teorie, hipotezy, są-dy, p rzekonania,

ihiŹZ|"-rliii. j,r.ioi"il"i,/ioti,'*ewiańvm_u111}1
luZdv 

""łońiók, 
zaś wiedza praktyczna oznacza posla-

ffi;J ń;ii;;i;i;h "ńióię 
i,ios"i, " potrzebnych do wy_

[H;ild;&;;ffi;;, ń"liół",ió,'ie takió pomiędzy

wiedzą teoretyczną u *iJ,ą praktyczną iest.tylko p.o-

,oini"-aóse łń*". Ę."*dziaczyńś innym iest umie.-

irtnotr;ńu"iu t,uit"* a czyńś innym umiejętność
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nazwania stylów pływackich. Lecz jakość wielu decy-
zji jest uwarunkowana znajomością teorii.

Badacze historii gospodarczej poszukują wyjaśnień,
dlaczego mniej więcej do roku 1780 na świecie istniały
równolegle cywilizacje o podobnym stopniu rozwoju go-
spodarczego by nagle, w okresie, który później nazwano
rówolucją przemysłową tylko jedna z tych cywilizacji -
cywilizacja Atlantycka - odniosia niebywały sukces zo-
stawiając daieko w tyle Indie, Chiny i kraje arabskie. Jo-
eI lvlokyr w ksiązce The Gifts Of Athena. Historical Ori-
gins of knowledge Societv (ńinceton, 2002) odnosi się do
poglądów zrran,vch jeszcze z lat 1950., lvedług których
źródłem postępu cywilizacyjnego jest sy§tematyczne
zastosowanie lviedzy naukowej w życiu codziennym.
Fenomen ten polega na tym, że wiedza typu know-
what i know-why staie się zintegrowana z wiedzą ty,
pu know-how a więc wiedzą praktyczną. Autor wyróż-
nia wiedzę teoretyczną - typu §ż - oraz r,viedzę praktlrcz-
na, z,,viązaną z zasadami postępolt ania - typu X. Rzecz
u,tyrl, że przez tysiąclecia wiedza Q oraz wiedza }" funk-
cjonowały zupełnie od siebie niezależnie. Naukowcy, fi-
Iozofowie żyli w izolacji od ,,praktyków": cieśli, inżynie-
rów, murarzy, lekarzy. Dopiero około roku 1800 ,,prakty-
cy" w Anglii, Beigii i Holandii zainteresorvali się nauko-
wymi metodami i zaczęli stosować r,viedzę Q do uspraw-
niania swojej ,,viedzy }.. Przed rokiem 1800 postęp tech-
nologiczny odbywał się meiodą prób i błędów Czasa-
mi owocował on odkryciami, lecz wiedza o porazkach
i ,,ślepych uliczkach" była znana t1,lko tej osobie, która
odniosła porazkę. Po roku 1800 wiedza zdobyta w wy-
niku eksperymentów (także wiedza negatywna - o tyry,
co nie dŻiaia) stała się coraz łatwiej dostępna, Pośred-
nim wskaźnikiem upowszechniania wiedzy był spa-
dający koszt książek,2 Największą z slł, które pozwoli-
iv społeczeństwom zachodnim zniwelować lukę pomię-
dzy wiedzą a i }, był alfabetyzm, Dużą rolę odegrał tutaj
rozwól protestantyŻmu. ]uz w dobie baroku dzieci chlop-
skie na terenie Pontorza i innych terenach pod panowa-
niem niemieckim uczyły się czytać Biblię. Potem qa po-
czątku XIX wieku na ÓzĘści ziein polskich (Górny SIąsk,
Wielkopolska, części Kujaw i Pomorza) dzięki wprolva-
dzeniu obowiązkowego nauczania problem analfabet1,-
zmu przestał istnieć juz przed I wojną światową. Pań-
stwo Pruskie było jednym ze światowych liderów w za-
kresie wprowadzania obowiązku szkolnego, Także Ho-
landia, pierwsza nowozvtna republika stała się krajem,
w którym ponad 70% męskiei populacji potrafiło cz1,-
tać. Sukcesy gospodarcze Holandii w XVIII nie przypad-
kiem zbiegły się z upo.,^",szechnieniem umie|ętności czy-
tania. Do dziś widać na mapie Polski różnice wynikające
z podlegania różnym zaborcom, gdy obserwujemy ro_z-

ktad popularności populistycznych partii politycznych,
czyte}nictwa prasy i innych wskaźników charakteryzu-
iących rozwó1 społeczeństwa opartego na wiedzy,

Prawdopodobnie największą przeszkodą na drodze
do budowy społeczeństrł,a opartego na wiedzy w Pol-
sce jest nada|uirzymująca się przepaść pomiędzy wie-
dzą typu Q i wiedzą typu }, w polskiej rzeczywistości.
Oto kilka przykładów ilustrujących tę tezę:

1. Administracja publiczna nie korzysta z nauko-
wych ekspertyz w ceiu podejmowania dócyzji,

2. Wnióski z naukowych opracowań sporządza-
nych na zamówienie organów rządowych wyższego

szczebla nie są wdraz ale ze względu na doraźne uwa-
runkowania (np. protesty grup"ziwodowych, animo-
zje grup nacisku).

a, Oiganizacja panstwa polskiego np. podziai ad-
ministracyjny (miało byc 12 regionów - mamy 16|),
centralizacja NFZ, system emerytalny, podatek Iinio-
wy itd. odbywa się z lekceważeniem dla wiedzy empi-
rycznej wskazującej na przewagę roz,uviązań. którym
przecilvna jest,,opinia społeczna".

4. Przedsiębiorstwa nie korzystają z rozwiązań opra-
cowanych na uniwersytetach, nie chcą zatrudniać na-
ukolvców do rozwiązywania praktycznvch problenrów.

5. W Polsce bardzo iatwo zdobyć wvsoki status spo-
ieczny, autorytet rv nrediaclr i po,"vazanie nie posiada-
jac kompetencji intelektualnych clo działania i lvl,,po-
rviadania się w danej dziedzinie: socjologorvie \\,},po-
rviadają się na tenrat gospodarki, księza na temat poli-
tvki spoiecznej, dvrekioranri szpitali zostają enreryto-
wani ptrłkownicy wojsk lądowl,ch itd.

6. Wyborcy głosują na partie i polityków, którzy
obiecują realizac ję irracionalrr},ch postulatór,v.

Wiedza praktycna w firmach
Rozwój Europy zachodniej, jak to juz,wspomniano

był możIiwy dzięki upowszechnieniu wiedzy naukowej.
W obecnych czasach mamy do czynienia jednak z syĘp-
tomami powrotu do sytuaĆji sprzód rewoiucji przenrysło-
wej. Przówaga intelekiualna społeczeństw z krajów wy-
sokorozwiniĘtych maleje. Można ją jeszcze chwilowo
utrzymać poprzez import wykwalifikowanej siły robo-
czej (drenaż mózgów). }ednak inzynierowie wietnamscy,
chińscy czy hinduscy wkrótce będą w stanie tworzyć
dobra ńieuŚtępujące produktonr świata zachodniego,

Problem wykorzystywania wiedz1, zostal pr?ypo-
mniany w roku ZOOO, 

-gdy 
na rynku ukazała się książ-

ka J. Pfeffera i R.Suttona pt.: ,,The Knowing-Doirrg Gap",
która zwróciła uwagę menedzeróT,v na to, że firmy in-
westują wielkie sumy w wiedzę, która następlie nie
jest wykorzl,stywana. W saml,ch tylko Stanacł, Zlęa-
noczońych iocŹnie wychodzi ókolo ZooO książek o biz-
nesie. Większość z nich traktuje o tym samym, ą mia-
nowicie to przeciętny menedżer nie potrafi uzyskanei
wiedzy spożytkować, Podobnie jest ze szkoleniami, na
ktOre w Ameryce Północnej wydaje się rocznie 60 mld
USD. Większość szkoleń jednak nie znrienia nic w spo-
sobach funkcjonowania firrrry, Z kolei na konsulting
wyda|e się rocznie w USA ponad 40 mld USD. }ednak
r,viększość rad konsultantów nie jest wdrażana. Oprócz
tego mamy wiedzę generowaną w głowaclr absolwen-
tów szkół biznesu. W USA szkoły te ,,produkują" każ-
dego roku ok. B0 tys. absolr,ventów studiów MBA. Jed-
nak wiele wiodących w swych branzach firm nie re-
krutuje absoiwentów czołowych szkół biznesu i nie
przywiązuje wagi do stopni przyznawanych ptzez te
szkoły. Co więcej, nie ma dowodrr na to, ze wysoce wy-
kształcony personel gwarantuje znakomite wyniki fir-
mom, które go zatrudniają. Powyzsze fakty sugerują, że
mimo wysiłków organizacyjnych i finansor,łlych zwią-
zanych Że zdobywaniem informacji i wiedzy, wiedza
ta na niewiele Śię zdaje. Większość firm wydaie dziś
ogromne pieniądze na gromadzenie wiedzy w róż-
nój formie. Nie potrafi iednak zamienić tej wiedzy na
konkretne działania. To, co widać w wielu firmach, to
różnica - albo też luka - pomiędzy świadomością te-
go, co należy zrobić, czyli wiedzą, a zrobieniem tego.
ROżnicę (lukęJ tę nazywamy ,,knowing-doing gap". Jak
zauważają J. Pfeffer i R.Sutton w większości branż wy-
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raźnie widać, że wiele nowych technik i metod zalzą,
dzania jest znanych, ale nie praktykowanych.

Po diugie, wióle firm na Świecie pozyśkuje wiedzę
bardzo en"ergicznie, ale nigdy nie zastanawia się nad
tym. jak ią wykorzysta, Badania Ernst & Young wy-
Iiazały, Ze Tirńy buituią Intranety po to, by polączyć
swoiih p.".o*ników w svstem-ińformacvjny i udo-
stępnic im wiedzę, ale zróbiłv niewiele. }iv ią wyko-
rzystać przy tworŻeniu produktów i trsług. Połowa ba-
dńych * USł flr- twierdzi, ze śr,ł,ietnie sobie radzi
z uczenlem slę I przvswajaniem lviedz_u'-. A]e iuż tvlko
13oń uwaza, zó efekil,r",rie dokonuje transferu tej ,,vie-

dzv do róznvch szczebli firn-rv, a zaledrvie il9,/o mierzr,
wikorzystanie rvieclzr,. która posiada.-Probierrrenr, 

którv ri,r jaśnia- fenonren trtLki ponrięcln
rvieclzą a clziałanien ibst to, że pracorvnicv naucz,yli
się traktować słowo na równi z działaniem menedżer-
skim. Utr,,r,alarriu takiej kultury sprzl,ja nadrrrierna ko-
dvfikacja rviedz1, i irrformatvzacja bitrr. Prezentacje Po-
wer poirrt, segrógatory pełne raportów tworzą olbrzy-
nri z6iór artefiktów, litóie ,,st,nruiują" rv podś,"viadomo-
ści zarząclór,v firrn działanie. Cdl,by pierrypi europejsc_r'
osadnicy w Ameryce Północnej firŻyj.ęli filozofię yspół-
czesnvch nrenedzórów nie przetr,,va_liby pierwszej zimv,
Zamiist zbierać zapasy, btidować domv, siac zboże za-
czelibv sie spotvkaĆ na spotkaniach slrategicznvch, pr
saĆ ra|orty Ź ukszialtowania terenu w okolicach, anali-
,o*uć k.,ńu.ę okolicznych Indian itd. W firmach nra za-
tem miejsce wiele spoti<ań, prezentacji,, szkoleń, na któ-
,vch oada wiele siów, Cenińv zatem dobre prezentacje i
eieganckie wypowiedzi. ale za słowami tymi nie idzie
dzńłanie. MÓwienie następuie w czasie teraźniejszvm,
To natvchmiast wpłr,rł,a na nasze opinie. Jeśli ktos in-
teligenlnle mówi. Żakładamv. że jest-inteii3enlnv, Inleli-

;;;il a;i"ii,ri" p.ru.,ori eTekty często później, niekie-
dv trzeba na nie clerpliwie czekać.

Kiedy mówienie za§tępuje driałania?
V/ ]irmach, które koncentrują się na mólvieniu o dllałaniu mOżna zaobser\,,0w,c

następulace zlawiska,

l Nik nie sprau/dza, ą to, co polnliedJano zostało r,l4,konane.

2 lapominamy, le podelmolvan!e decyz1l 5am0 w sobie nic n!e lmlen a

3, Planor,ianie, spotkanla i plsanle dokumentów Llzna,wane jest za działanie, nlmo :e

nie ma laclnego lvpil,tvu na to, co robi hrma,

4 Ludzioceniasiep(]lym,jakintel],oentnieoovafąsięwypowiadać,anieporym,lak

skuteczne są ich dzlalania

5, Ten, kto mói,vi duźolłfitmle, jest uznawanyzatego, coduzo robi,

6. llożone j skomplikor,^lane pomysly, prezenucje i wystąprenia uznawane są za lepsze

niź le prone

7, wierzysę,źemenedżerowiero]udzle,którzyduźornówiąianai!zuja,adziałanienalezy

do innych pracownikór,v,

8 Statuslver,vnalrzfirmywynikaztego,jakcęsioijakdużOdanaosobazablelaqios,a

nie ż tego, C0 05]ąga

podsumowanie

Wielu ekonomistów sądzi, że gospodarka op_arta, na
wiedŻv poslębi a nie zniwelu|e ńżńice pomiędzy kra-

iami bofiat"yńi i biednymi Trwała innowacja wymaga
iii."h Zrddel: rozwojrl wiedzy, wymiany_wiedzy po-

;l;jru ekspertami w różnycń dzi-edzinact, i dobrego

iiir:,^łr^"ii. Na każdym z tych obszarów luk_a się po-

*i.r.ii", Luka w wiedzy iesiwięc 7O razy większa niż
i"[" * a"inodach. Luka'powiększa się z powodu dre-

""?" 
,lń-i"t"izej. Dlategó nalóZy dołożvć starań, aby

,Gl,ni .aukacii'ksztalcliv nie tvlko posiadaczy wie-
Jrn oró użvtkorvników wiedzy. ćzrli osob1,, które ma-

iol.rtetsie nad zasobami rviedŻr,i które dokonuja swia-
,łn,rl"no ,i',,bor,r, co clo teqo. czv i jakiej rr"iedzv ttzrc,'ij;;," 'sohie 

rtr obraz"ić calv pakiel dzialań, któ-
re siużvłvbr., zarlrknięcir.r przepaści lv polskirrr społe-
czeństri,ie porrriędzt rtiedza ś) i wiedza ł,

r, W doikonaie,riu ,a,rodo,,,*l,m nartczl,cieli naleza-
łobv lt,pro,"vadzić silne akcenti badalvcze. Zdobvwa-
rrie- sto$ni awansu zawodowego mogłobt, sie -"viązać 

_z

tworzehiem projektó,"v badawcŹych pruez :ra:uczycieli (z

uwzględnienlem zasobólv. jakinri d1,,spgnują),

2lDo nauczania na pozionrie S.Ódnim mozna by
rvlaczvc w śladowvm, choc zattrvazaLnt,m wvnllarze
nariczycieli akadenrick ich. którzy naslolet,niIn uczniotrr
aJiUu przedsmak tego, czvm jest rnentalność i punkt
widzónla naukowy-u n iwersl,tecki.

3. Sam pro3ram narrczania powinien byc, siinie
zorientowanv na realizaclę przez ucznia uniwersa[-
nei zasady niukowej: (1-) poznaj ,ł,minimalnym.stop-
niu stan obecn1,; Q) znĄdż ltrkę w wiedzy,; (3) w{-
bierz metodę póznania; (4) zastosuj ją {5) opisz wvni-
ki twoie3o odkr_vcia i podziel się nimi z oloczenienr
(6; Zmieii wiasne mr,ślenie o świecie.

4. W nauczaniu śzkolnvn naieżl-kłaść nacisk na
nauczanie czytania ze ztozumieniem, nalvet kosz-
i"ń i"nv"t uńiejętności. Niech inspiracją (dowodenr
ii zapaŹlienie?J będzie inforrna_cja, że w,czasach Ko-
.ńu"Ó*skiugo .ri*Ót 60?6 mieszkańców Niderlandólt,
ołci meskieipotrafiło czvtać (25-40% kobietJ, Warto-
ici te wzrosłv w Niderlandach clo B5% dla mężczyzn
i 6a% dla kotiet, w czasach panowania w Polsce Sta-

nisiawa Augusta Poniatowskiego. W prze.ciwnym_ w_y-

puat" polsia oświata będzie-przypominała szkołę

-orska. która oouszczaja ipecjaiiści od budowy silni-
ków okrętowv.ń. któ.ru nió potrafią.plvwac,

S, Nalbży Ćzynić wszl,stko, co mozliwe w celu obni-
Zenia ko."iów dostępu do Internetu i obniżenia kosz-
tów rozmów teIefonicznvch.

6. Nalezv zaangazowaĆ istniejące juz instytrrcje syste-

mu oświaty do udŹialu w proiektach naukowych zamiast
stosować iygorystycznv nadzór biurokratyczny,,Dy,scy-
plina i lryń"i..iru wyniki, jakie. narzuca projekt b.adar,1

|"y, ,ą iepszym gwaiantem doskonalenia uczestników i
piŹurtir.lunl 

^ 
pi"", nich zasad współpracy, niż kontroie

iwypełniarrieli,"vestionarirrszydia§nosiycznych, r-j

Practical and theoretical knowledge

For centurjes so called theory and practice remained two separate discipiines of human activity. A handful ofscho[ars conduct-

ed research studies whjch o.ŻuiionrLtv, as in the case of Copern,icus or Ńewton resulted in breakthrough achievement, The soci-

ety, however, *., pr.aorin.ntr[un.au.ut.a and thus unabte to absorb scientific knowledge. Thjs situation changed dramati-

ca1,1y when the western socieues started to implement scientific knowledge into practicat inventions.This Period marked the

beginning ofthe advanceior-tt. łttuntic civińzation which was able to Óutpace the Indjan, Arab and Chinese civilizations,

ffiłtł*:|łzr*y ,§;: k ł::* r: i
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